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Obywatele i Obf wafelki I samobójstwo Ofiary „czarnego poniedziałku"
*  *  l i W I S i l l  ■ Asta Nielsen w roli samarytanki.

Dzień 11 listopada jest najważniejszym w życiu Polski. 
W dniu tym naród skruszył kajdany niewoli i stanął samo
dzielnie do współpracy w wielkiej rodzinie narodów. Wolne 
s wolnemi, równe wobec innych społeczeństwo polskie m o
gło rozpocząć budowę własnego życia i rozwinąć szlachet
ne pierwiastki, cechujące od dawnych lat duszę polska.

Obywatele i obywatelki!
Ten może dobrze odczuć radość wolności, kto przebył 

piekło niewoli. Dzień ten w ięc winien być najdroższą rocz- 
° lcń dla każdego polaka, a zarazem i przypomnieniem dla 

azdego obywatela o obowiązkach w obec społeczeństwa  
1 Państwa.

W dniu tym winien wspomnieć sobie obywatel o tych, 
którzy ofiarą swojej krwi i życia umożliwili mu wydobycie  
się na światło wolności. Dzień ten winien stać się jedynem  
świętem całego społeczeństwa, a zarazem świadectwem, że  
cały naród gotów jest do wszelk ich  ofiar dla utrzymania 
Niepodległości Potwierdźmy w szyscy tę prawdę obecnością  
swoją w uroczystych obchodach. Niech nikogo nie zbraknie, 
a wszystkie stany i klasy niech dadzą wyraz ukochania 
wolności przez tłumny udział w  uroczystościach.

K o m ite t  o b c h o d u .

BERLIN, 9.11. Onegdajszej 
nocy popełnił samobójstwo 
wystrzałem z rewolweru rad
ca handlowy Siegel, w iedeń
czyk, który w swoim czasie  
byłnajbogatszym przemysłów  
cem w Turkiestanie.

Siegel padł ofiarą wczoraj
szego „czarnego" poniedział
ku na gie łdzie  berlińskiej, 
straciwszy na spekulacji ol
brzymi majątek.

Na odgłos strzału i jęków  
znana artystka filmowa Asta 
Nielsen oraz jej mąż Chma
ra, zamieszkujący przyległe  
mieszkanie, pospieszyli z po
mocą do sypialni Siegela, za 
stając go broczącego we  
krwi.

W tym czasie żona umie
rającego, nie przeczuwając  
rozgrywającej się  tragedji, 
obecna była na koncercie.

Jutro, t. j. 11 b. m. we wszystkich kościołach i syna
gogach zostaną odprawione uroczyste nabożeństwa.

W Będzinie o godz 9 30 po nabożeństwie odbędzie się 
defilada wojska i organizacyj przysposobienia wojskowego  
f  w innych miejscowościach powiatu o godz. 10 W szko- 
d*ch pogadanki dla młodzieży. Miejski uniwersytet ludowy 
«  oosnowcu urządza odczyty, zw. zawodowy kolejarzy uro
czystą akademję w Sosnowcu.

WARSZAWA, 9 11. W cza  
sie od 5 — 10 'grudnia br. 
odbywać się będą w War
szaw ie obrady, poświęcone 
zagadnieniom organizacji, 
szkolnictwa powszechnego.

Grudniowa se ja rady ligi narodów.

Zjazd b. więźniów ideowych.
v WARSZAWA, 911. Zjazd 
b. więźniów ideowych z lat 
1914—21 odbędzie się dnia 
13 b. m. w sali rady miej
skiej w Warszawie. Począ
tek obiad o g. 10 rano. U 
czestnicy zjazdu złożą w ie 
niec na grobie Nieznanego 
Żołnierza, poczem udadzą się 
do Belwederu, by złożyć  
hołd pierwszemu marszałko
w i Polski Józefowi Piłsudskie

mu, więźniowi magdeburskie 
rou. któremu jednocześnie  
wręczona zostanie księga pa
miątkowa, zawierająca wspo 
mnienia b. więźniów z 37 
w ięzień i obozów.

Uczestnicy zjazdu otrzy
mają na podstawie karty u- 
czestnictwa zniżki kolejowe, 
które będą uwzględniane  
przy powrotnej drodze.

GENEWA, 9 11. W dniu 5 
grudnia r. b. rozpocznie się  
48 sesja rady ligi narodów. 
Przewodniczyć będzie dele
gat Chin. Porządek dzienny 
nadchodzącej sesji zawiera  
między innemi petycje litew
skie z  powołaniem się na art. 
11 paktu Ligi oraz 2 sprawy 
gdańskie, mianowicie kwestja  
Westerplatte i sprawa port 
d'attache. Referent dla spra
wy litewskiej nie jest jesz
cze wyznaczony. Pozatem 
oczekiwane są interesujące  
debaty w  kwestji optantów

węgierskich oraz w  związku  
z zatargiem niemiecko turec- 
kim w sprawie krążownika  
„Salomis". Ostatnia ta k w e
stja posiada pierwszorzędne 
znaczenie prawno - poi tycz
ne, pociąga ona bowiem za 
sobą konieczność interpelacji 
artykułów traktatu w ersal
skiego, dotyczących rozbro
jenia Niemiec.

Wreszcie znajduje się na 
porządku dziennym propo
zycja Chamberlaina zredu
kowania sesji rady ligi do 
3 ch rocznie.

Uprowadzenie 7 litewskich policjantów
przez załogą tureckiej motorówki przemytniczej.

GDANSK, 9 11. Dzisiaj przy 
była tu, zbiegła przed pości
giem litewskim, motorówka 
turecka „Hassan B ir ‘, służą
ca do przemycania spirytusu 
do portów litewskich i ło
tewskich.

Na pokładzie motorówki 
znajdowało się oprócz załogi 
7funkcjonarjuszów litewskiej 
policji morskiej, którzy przy
byli na pokład motorówki w' 
celu skonfiskowania jej wraz

z ładunkiem i zostali następ
nie uprowadzeni przez prze
mytników,

P°, Przybyciu motorówki do 
Ddańska 6 funkcjonarjuszów 
policji litewskiej zostało u- 
mieszczonych aż do w y 
jaśnienia sprawy w kosza
rach policji gdańskiej, 7-my 
zaś, ranioDy w czasie strze
laniny, przewieziony został 
do szpitala.

Oszustwa niemieckiego księcia.
BERLIN, 9.11, Kryminalna 

lolicja berlińska otrzymała 
zereg doniesień o oszust
kach, popełnionych przez 
isięcia M*ixa von Hohenlo- 
ie Oehringen.

Książę grasując w e wszy- 
tkich miastach niemieckich

wystawiał bezwartc ściowe  
w eksle i przy pomocy szere
gu mistyfikacyj kredytowych  
nabywał kosztowne dywany, 
samochody, konie i klejnoty, 
spieniężając te przedmioty 
następnie poniżej ich warto
ści.

Pisma donoszą te,..
— Orędzie  prezydenta, ro z 

w iązujące  seim . ukaże  s ię  28 
b. m. R ó w n o c z e śn ie  w sk a za n y  
b ęd z ie  termin now ych  w y b o 
rów.

—  Rząd w n ió s ł  do  sejm u  
37 d e k r e tó w  prezydenta, m ię 
dzy nimi 3 dekrety, o d n o szą ce  
s ię  do  pożyczki, planu s tab il i
zacyjnego  i stabilizacji z łotego .

—  Od 1 stycznia  1928 roku  
p o d w y ż sz o n a  zostan ie  taryfa  
ko le jow a  o so b o w a -  P od w yżk a  
w y n o s ić  b ęd z ie  od 10 proc. — 
25 proc . za leżn ie  od od leg łośc i .

— W początku przysz łego  
roku w ejd z ie  w  życie n o w a  u- 
staw a o  inspekcji pracy. In 
sp e k to r o w ie  pracy będą p o s ia 
dali praw o w yd aw an ia  p o leceń  
z mocą obow iązującą  Jest to  
d o n io s ła  modyfikacja, ponie  
w aż d otychczas  in sp ek torow ie  
byli ty lko organami doradczemi.

— W Z a m k o w ej  G órze pod  
G rudziądzem  w ydarzył s ię  n ie 
zw y k ły  w yp ad ek  sam ob ó istw a .  
U gospodarza  W elk ego  o d b y 
w a ło  s ię  w e s e le  na które przy
jechało d użo  q o ś: i  G ospodarz  
kazał k on ie  gości w prow adzić  
d o  stajni, a w ła sn e  um ieść  ć

w  podwórzu. Stajenny D om roea  
ośw iadczy ł,  że  koni g osp od arza  
ze  staini nie w yp row ad zi,  w  
przeciwnym  razie odbierze  s o 
bie życie. G osp od arz  sądząc ,  
że  żartuje tylko, kaza ł konie  
w yprow adzić .  R ano zn a lez ion o  
s ta ien n ego  z poderżniętem  gar
dłem.

— Na ostatn iem  p o s ied zen iu  
r z ę d o w e g o  kom itetu pom ocy  
dla ofiar p o w o d z i  w  M ałopol  
se e  w schodniej ,  s tw ierd zo n o ,  
ze  potrzeby doraz'ne są  już za  
sp o k o jo n e .  O becnie  zw rócon o  
akcię  w  kierunku o d b u d o w y  
d ro b n eg o  rzem iosła .

— Departam ent eksploatacji  
min sterjum kole i w  zw iązku z 
ożyw io n y m  ruchem to w arow ym  
na jesieni w y p o ży czy ł  5 tys. 
w a g o n ó w  to w a ro w y ch  prze
w ażn ie  w  Austrji.

— Sąd apelacyjny  u w o ln i ł  
Mariana L indego  i W ilhelm a  
B aua oskarżonych  o  s fa łs z o 
w a n ie  czeku  P. K O

— Pertraktacje, prow ad zon e  
w  sp ra w  e fuzji p o lsk ieg o  b a n 
ku p rzem ysłow ego  z bankiem  
h an d low ym  w  W srsza w ie  roz  
bdy s  ę w o b ec  opozycji fran
cuskiej grupy w spom nianej in
stytucji lw ow skiej .

—  P o s e ł  W ielk ie i Brytanii w  
W a r sz a w ie  M aks Mu ler będzie  
o d w o ła n y ,  a mie see  jego o  
bejmie sir W il tam Erskine, 
d oty ch cza so w y  p o s e ł  angie lsk i  
w  Sofii.

—  W  n iedzie lę  i p o n ie d z ia 
łek  na granicy p o lsk o  s o w ie c 
kiej kom uniści urządzili uro- 
c z y s ie  ob ch od y  10 lecia rzą
d ó w  s o w ie c k ic h  Na sam ei gra
nicy b o lszew ick ie j  w y s ta w io n o  
trybuny, z których w y g ło s z o n o  
o d p o w ie d n ie  przem ów ien ia .  
Przem ów ien ia  te były wzińac- 
niane przez  sp ecja ln e  g łośn ik i .

Organizacja szkolnictwa powszechnego.
Doniosła konferencja w początkach grudnia.

Udział w  nich wezmą naczel
nicy wydziałów i wizytato
rzy szkolni ze wszystkich  
kuratorjów, oraz szereg u- 
rzędników z mfnisterjum o- 
ś wiaty.

GIEŁDA.
Warszawa 9.11.

N o to w a n ia  u rzęd o w e:  
W a r sz a w a  d o i. 8.88 
N o w y-Jorle 8 90 
L on d y n  43.41*/*
P aryż  35 01 
W ie d e ń  125 80 
P raga  26 41%
W io c h y  48 68 
S zw a jea rja  171.87%
D oi W ar. p*r, obr 8.88%

T en d e n c ja : n ie jed n o lita .
5% P oż. P rem . D olar. z ł. 61.25

AKCJE.
Warszawa. 9 11.

B a n k  H a n d lo w y  123.00
B a n k  P o lsk i 158 0 0 —1 5775— 158.00
B a n k  Z a ch o d n i 27 00
B an k  z w  sp zar 95.00— 94,00
B r o w n  B o v e r i 4.40
C ukier 5 80— 5 85— 5.80
F ir ley  67 00
L a z y  0 47
W y so k a  139 50
W ę g ie l  119 75— 118.00— 119.00 
N ob el 47 5 0 - 4 7  75 
C eg ie lsk i 54 00— 54,50 
F itzn er  i G 9 35—9 25 
L ilp o p  42.00
M odrąejów  10.30— 10 20— 10.25 
O str o w iec k ie  99 00— 99 50  
P o c isk  3 25— 3.35— 3.30 
R u dzk i 59.50- 60.60 
S ta r a c h o w ic e  77 50—77.00 
Z a w ie r c ie  40 00 
Ż yrard ów  19 25 
B ork o w sk i 4 10 
H a b erb u sch  160 00 
Sp irytus 38 50 —38 00 — 38 50 
Ż e g lu g a  0.54

te n d e n c ja :  n ie jed n o lita .

GIEŁDA ZBOŻOWA.
Poznań, 9 11.

Z yto  38 00— 39 00
P sz e n ic a  46.25—47.25
J ę c z m ie ń  p r z e m ia ło w y  33.00— 35.00
J ę c z m ie ń  b ro w  40.00— 43.00
O w ie s  33.00— 34.75
M ąka ż y tn ia  70»/* 56 50
M ąka ż y tn ia  65% 58 00
M ąka p sz e n n a  65% 70 00—72.00
O tręb y  ż y tn ie  26 00 —27 00
O tręb y  p sze n n e  25 0 0 —26 00
Z iem n ia k i ja d a ln e  6 45—6 70
Z iem n ia k i fa b r y c zn e  16<>'o 5 80— 6 00
S ło m a  ż y tn ia  p r a so w a n a  3.05
S ia n o  lu źn e  5.10
G roch  p o ln y  49 00— 54 00
G roch V ic to rja  63.00— 87 00
G ro ch  F o lg e ra  65 00— 75 00
R zep a k  59 00— 65 00

U s p o so b ie n ie  sp okojn e.

r e k l a m a
jest dźwignią handlu!!!



St?. ^

Czy wolno nie interesować sie
życiem społecznem i politycznem?

My, polacy, mamy tę w łaś
ciwość, że sprawy publiczne, 
to jest takie, które nie doty
czą nas bezpośrednio, jako 
osób prywatnych, zwykliśmy 
traktow ać jako kwestje dru 
gorzędne i, o ile możności, 
nie zaprzątać sobie niemi 
głowy, względnie odkładać 
je do chwili dla nas dogod
niejszej, kiedy będziemy mie
li wolniejszy czas. A ten czas 
wolniejszy bardzo często wca
le nie przychodzi, wobec 
czego te zagadnienia społecz
ne jakoś powoli wypadają 
z zakresu naszego codzien
nego życia psychicznego i 
idą swoją koleją, obok nas i 
bez naszego na nie wpływu.

Objaw powyższy w ostat
nich czasach wzmógł się u 
nas bardzo, a to dzięki temu, 
że jest ktoś, kto jednakże 
tern życiem publicznem kie
ruje, kto się niem zajmuje i 
to tak jakoś szczęśliwie i 
dobrze, że przeciętny oby
watel tembardziej czuje się 
usprawiedliwionym ze swojej 
do tych spraw obojętności 
„bo pocóź mi“, — mówi so
bie, — „wtrącać się, kiedy i 
bez mojej współpracy jakoś 
się obchodzi i państwo się 
rozwija i Idzie ku lepszemu".

Otóż tak jednak nie jest, 
kochany obywatelu. Prawda, 
że Polska się dźwiga; praw
da, że napozór nie widać 
uszczerbku /. naszego braku 
współpracy, ale to nie jest 
stan rzeczy normalny. Dźwi
ga Polskę praca kilku ludzi, 
kierowana wolą jednego z 
nich.

Czyż godzi się aby tych 
kilku ludzi robiło tytaniczne 
wysiłki dla nas i za nas, a 
my ab>śmy trwali w a pat j i i 
gnuśności? Czyż nie mamy 
naturalnego i świętego obo
wiązku do tej pracy przy
kładać ręki nieść swojej ce
giełki dla wspólnego dobra.

Bo cóż jest państwo? Czyż 
jest to rzecz obca i czyjaś, 
żebyśmy się mu obojętnie 
przyglądali, jak go ktoś obcy 
buduje i w nim nam miejsce 
i warunki życia zabezpiecza?

— Nie, kochany, spokojny, 
Bogu ducha winny, obywa
telu! Państwo to Ty, to ja, to 
my wszyscy, a zatem to coś 
bardzo naszego, bardzo blis
kiego i wobec tego nie wol
no się temu przyglądać z po
za szybki swojej wrodzonej 
niechęci do spraw nie oso
bistych, lecz należy z całą 
świadomością poczucia obo
wiązku pracę w tym kierun
ku podjąć i uzgodnić ją z 
pracą tych, którzy nią już 
dawno się zajmują i w niej 
wyczerpują.

Tą intencją też kierował 
się marszałek Piłsudski, kie
dy nazajutrz po przewrocie 
majowym, zapytany, dlaczego 
nie obejmuje dyktatury, od
powiedział:

— Zrobiłem to dlatego, aże
by odzwyczajono się u nas

Cynizm przemysłowców za
czyna przekraczać wszelkie 
granice.

Ostatnie konferencje prze
prowadzone pomiędzy przed
stawicielami przemysłowców 
górniczych i metalowych, a 
delegatami robotników, nale
życie charakteryzują postę
powanie potentatów prze
mysłu.

Wszelkie zabiegi rządu, by 
ostatecznie doprowadzić do 
porozumienia i nie dopuścić 
do ostrzejszego konfliktu po 
między przemysłowcami a 
robotnikami, wobec uporu 
przemysłowców spełzły na 
niczem.

Cierpliwość robotników za
czyna się wyczerpywać. 
Dzień dzisiejszy będzie dniem

w Polsce zwalać spokojnie 
wszystko na jednego czło
wieka, bez dania codziennej 
solidnej pracy wielkiej ilości 
ludzi, niezbędnej do zrefor
mowania przyzwyczajeń, tak 
silnie zresztą krytykowanych 
w aparacie państwowym.

Obawy marszałka były słu
szne. Stało się to, czego nie 
chciał. Społeczeństwo polskie 
zadowolono, że jest ktoś, kto 
za niego myśli i pracuje, 
przestało się zupełnie in tere
sować sprawami społecznemi 
i wpadło w tem w zupełną 
inercję.

Ale oto nadchodzą chwile, 
w których spać nie będzie 
wolno, w których każdy oby
watel, pragnący dobra kraju 
musi poruszyć swoją wolę, 
musi zająć pewne stanowi
sko, musi się z drzemki zbu
dzić. Czas najwyższy! A w 
szczególności muszą się obu
dzić ci, którym los dał w ię
cej niż innym, to jest inteli
gencja polska, bo od niej 
więcej będzie żądano.

A zatem przet żyjcie oczy, 
rozpatrzcie się w stosunkach 
i do... pracy!

Dr. I. M.

rozstrzygającym!
O ile na dzisiejszej konfe

rencji nie zostanie rozstr yg- 
nięta sprawa podwyżek płac, 
nie ulega żadnej wątpliwo
ści, że robotnicy, stosownie 
do powziętych uchwał, roz
poczną strajk.

Odpowiedzialność za dal
sze następstwa ponieść mu
szą bezwzględnie przemy
słowcy.

Rada zjazdu na propozycje 
pertraktacji o podwyżkę płac 
z całym cynizmem odpowie
dz ała, że dopóki rząd nie 
załatwi z nimi sprawy pod
wyżki cen węgla, wogóle 
pertraktow ać nie będzie.

Na powyższą akcję poten
tatów węglowych należy
zwrócić szczególną uwagę,

ponieważ wybrali oni porę 
podwyżki cen węgla przed 
zimową „kampanją“, kiedy 
zapotrzebowanie węgla w 
kraju znacznie wzrośnie i 
kiedy kopalnie węgla przy 
podniesionych cenach będą 
mogły ciągnąć kolosalne zyski 

Dlatego też rząd powinien 
wystąpić zdecydowanie, aby 
nie dopuścić do zwyżki cen

Minister spraw wewnętrz
nych wydał bardzo znamien
ny okólnik do wojewodów, w 
którym poleca w ciągu mie
siąca marca i kwietnia 1928 
roku dokonać zadrzewienia 
placów i ulic miast, miaste
czek i wsi. Zadrzewienie ma 
być przeprowadzone przez 
fachowców, o ile możliwie 
drzewami już rozwinięteini, 
Posadzone drzewa mają o- 
trzymać dostateczną ochro
nę przez ich uszkodzeniem.

Rynki i place, o ile nie 
przedstawiają wartości histo- 
storycznej, mają być ze 
wszystkich stron obsadzone 
drzewami. Środek placu ma 
być użyty jako kwietnik i 
również obsadzony drzewa
mi. Celem wykonania tego 
należy obecnie wstawić od
nośne sumy do budżetu gmin 
i przeprowadzić w ciągu zi-

Dwaj funkcjonarjusze stra
ży celnej z Lublińca w cy- 
wilnem ubraniu weszli do 
mieszkania Pacudy Marjł, 
zam. przy ul. Warszawskiej 
nr. 112 w Częstochowie, gdzie 
zabrali 2 worki tytoniu, po
chodzenia zagranicznego.

Po wyjściu strażników z 
mieszkania Pacuda Marjanna 
i Pacuda Stanisław', zięć Pa
cudy, Mojorczyk i jego żona 
wyszli ze strażnikami na u- 
licę i przeciwko funkcjonar
iuszom podburzyli tłum, któ
ry począł strażników obrzu
cać kamieniami. Jeden ze 
strażników uprzedził tłum o 
ich służbowym charakterze

węgla, która mogłaby się stać 
katastrofalną dla n a js z e r^  
szych warstw ludności i sp!^®^ 
wodować nową falę droży
zny. Rząd musi zdecydowa
nie przeciwstawić się po
czynaniom przemysłowców, 
którzy prowokując robotni
ków, chcą wymusić pod wyż- |  
kę cen. §

my prace przygotowawcze, j  
jak zamówienie drzewek, na- j 
wożenie ziemi, zakontrakto- 
wanie specjalistów itd.

Stan tych przygotowań w 
okresie zimowym sprawdza
ny będzie podcza inspekcyj.

Akcja ta nie powinna byś 
traktowana jako skutek wy
muszonego zarządzenia, lecz 
jako świadome dążenie do 
zmiany wyglądu i polepsze- < 
nia powietrza miast i wsi.

W każdej miejscowości j 
mają powstać „komisje za- f 
drzewienia“.

W ten sposób po całkowi I 
tem oczyszczeniu w ciągu 
zimy miast i wsi, z wiosną 
roku przyszłego, dzięki za
drzewieniu, osiedla w Polsce 
będą przypominały swym 
wyglądem miasta i wsie pol
skie z przed czasów niewoli. ;

i o użyciu broni w razie dal
szego napastowania, Gdy to 
nie pomogło i tłum w dalszym 
ciągu rzucał w nich kamie
niami, jeden z funkcjonarju- 
szów wystrzelił 2 razy z re 
wolweru w górę, wskutek 
czego tłum z większą jeszcze 
zajadłością począł ich napa
stować, tak, że przed tłumem 
zmuszeni byli schronić się do 
pobliskiego zakładu fryzjer
skiego. Tłum powybijał ka
mieniami w sklepie fryzjer
skim okna. Z podkomisarjatu 
przybyło na pomoc kilku funk- 
cjonarjuszów policji, którzy 
tłum rozproszyli. Podburza- 
cze zostali aresztowani.

Zadrzewienie miast i wiosek.
Okólnik ministra spraw wewnętrznych do 

wojewodów.

Zajście w Częstochowie.
Tłum rzucał kamieniami na strażników celnych  

Strzały i pomoc policji.

Y velin g  R am baud i E. Piron

Dramat w Bicetre
Powieść.

97.
Podczas choroby Cecylji i 

jej powrotu do zdrowia, od
wiedzała kilkakrotnie Ville- 
juif, interesowała się bardzo 
żywo stanem zdrowia dziew
czyny i zdobywała z każdym 
dniem więcej życzliwości p. 
Hauteclair. Pod względem 
sprytu i talentu pochlebiania 
nie miała ona osoby równej 
sobie. Przemysłowiec, ujęty 
jej obietnicami, przyjmował 
ją w swym domu bardzo 
chętuie.

Tego poranka pracowała 
głową wytrwale i szeptała 
wyrazy, które następnie zmie
niała i zastępowała innemi. 
Nakoniec ukończyła swą pra
cę, wzięła papier do ręki i 
przeczytała:

„Panna młoda, piękna, bez 
żadnej wady, posiadająca 
miljony i w sperandzie spa
dek ogromny poszukuje mę
ża młodego, przystojnego, z

majątkiem, lub bez majątku. 
Oferty w kantorze dziennika 
pod adresem pani C. B. K.“

P. Limozan po napisaniu 
tego ogłoszenia, odczytała je 
i zatarła ręce. Była zadowo
loną z treści. Z dwóch po
wodów nie chciała wymienić 
cyfry posagu: naprzód, by nie 
obudzić podejrzenia w p. 
Hauteclair, gdyby wypadkiem 
ogłoszenie to wpadło mu w 
ręce, a powtóre, by wiecej 
zachęcić pretendentów na
dzieją posagu, przewyższają
cego sumę rzeczywistą.

Cyfra C B K. i adres dzien
nika, nie pozwalały domyśleć 
się autora ogłoszenia. Zanio
sła je do kantoru dziennika 
bardzo poczytnego, w którym 
znaną była z Dodawania czę
stych tego rodzaju ogłoszeń. 
Umówiła się, by oferty przy
syłano jej do mieszkania.

Po trzech dnisch otrzyma
ła ośm listów na papierze o- 
zdobionyra herbami i podpi
sanych nazwiskami szumnie 
brzmiącemi. W liczbie pre
tendentów byli sami hrabio
wie, książęta i baronowie.

Postanowiła wezwać każ 
dego z kolei, by się przypa 
trzeć, ocenić postawę i szan
se powodzenia. Gdy którego

z nich wybierze, zamknie 
drzwi przed następnymi. W ro
dzona bystrość upewniła ją, 
że będzie miała rękę szczę
śliwą.

Pierwszym przedstawił się 
jakiś książę, liczący lat czter
dzieści pięć, człowieczek 
mały, zużyty, lecz usiłujący 
jeszcze nadrabiać miną.

P. Limozan oceniła go od 
pierwszego rzutu oka.

— Przybywam złożyć mój 
herb do usług pani.

— Posiada książę nazwisko 
piękne i postawę bardzo o- 
kazałą, ale rzadki ptak, o 
którego chodzi, nie dla księ
cia. Panna moja potrzebuje 
człowieka młodszego.

— Dlaczego odmawiasz mi 
pani? Być może, iż uda mi 
się zdobyć jej serce?

— Nie, potrzebuję działać 
na pewno. Często zdarzają 
mi się partje świetne. Niech 
książę zostawi mi swój adres 
i poczeka na sposobność inną.

Dwaj pretendenci następni 
nie bvli szczęśliwszymi. Je 
den z nich, młody hrabia, był 
szczupły jak tyczka, zgięty 
we dwoje, drugi awanturnik, 
włoch czy hiszpan, obaj nie- 
posiadający uroku najmniej
szego.

Dopiero czwarty zdołał roz
radować oczy zacnej matrony.

Był to zuch wzrostu do
brego, okazały, ubrany bar
dzo starannie, według ostat
niej mody.

P. Limozan pośpiesznie za
prosiła go do salonu dla o- 
bejrzenia przy świetle.

Wyglądał doskonale. Twarz 
młoda, przystojna, nos kształt
ny, wąsy czarne, w miarę 
najeżone, jedna tylko wada 
—wzrok jakiś surowy, pra
wie dziki. Ba, trudno posia
dać wszystkie przymioty!

Gdy uśmiechał się, wmda 
ta  nieco znikała.

P. Limozan oceniła go w 
jednej chwili i była zado
woloną.

— Jestem baron, Oktawjusz 
de Roncieres—zaprezentował 
się gość.

— Pan baron raczy spo
cząć—odrzekła pani domu.

— Zanim przystąpimy do 
rzeczy—rozpoczął baron — 
pragnąłbym dowiedzieć się, 
czy odpowiadam pod wzglę
dem fizycznym wymaganym 
przez panią warunkom?

— Według mnie w zupeł
ności. Ale to nie mnie, pan 
baron powinien się podobać 
— dodała z uśmiechem.

— Nie wątpię o tem. Z tem 
wszystkiem od tego powin
niśmy zacząć. Pozwoli pani 
zapytać ją o jedną rzecz.

— Proszę. Niech pan mówi 
ile mu się podoba. Później ja 
będę mówiła.

W ogłoszeniu swojem przy
rzeka pani rzeczy cudowne: 
młodość, piękność, cnotę, bo
gactwo, słowem 'wszystkie 
dary nieba, połączone w jed
nej osobie. Podobne to do 
bajki czarodziejskiej.

— A jednak tak jest.
— I pani mówi, że panna 

ta nie ma żadnej wady? To 
rzecz niemożliwa. Niech pani 
wyzna choć jedną. Musi być 
kulawa, czy garbata. Te dwie 
wady fizyczne nie będą w ca
le w sprzeczności z podanym 
przez panią opisem.

— Nie jest ani kulawą, ani 
garbatą.

(c. d. n.)
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Hold policji państwowej 
* dla Marszalka Piłsudskiego.

Z okazji 9 ej rocznicy od
zyskania niepodległości, po
licja państw, wszystkich wo
jewództw urządza bieg roz
stawny dla złożenia adresu 
marszałkowi Piłsudskiemu, 
pierwszemu naczelnikowi 
wskrzeszonej Rzplitej.

% Wszystkie komendy woje
wódzkie p. p. wysyłają adre
sy sporządzone na papierze 
pergaminowym przechowane 
w futerałach.

Każdy z funkcjonarjuszów, 
wyznaczonych do biegu, po 
przebiegni-ciu 3 kilometrów 
wręcza adres następnemu o 
czekującemu go koledze. Fu
terały z adresem niosą w 
biegu rozstawnym funkcjo- 
narjusze wszystkich komend 
i posterunków p. p., znajdu-

4 jących się na drodze do 
Warszawy. Bieg odbywać się 
będzie przepisowo w mun
durze z karabinem i ładow
nicą. Sztafety wszystkich wo
jewództw winny przybyć do 
Warszawy, w dniu 11 listo

pada przed godziną 8 ą rano.
W naszem województwie 

rozpoczął się bieg wczoraj o 
godz. 3 m. 25 po poł. z mo
stu Szopienickiego w Sosno
wcu, skąd po odebraniu a- 
dresu od sztafetowego z Gór
nego Śląska, sztafeta naszej 
policji st. post. M. Danielecki 
wyruszyła kierując się uli
cami Szopienicką, 3 go maja 
przez Sielce na Będzin do 
Zawiercia, gdzie dalszy bieg 
obejmie policja pow. zawierc- 
kiego i t. d. Podczas spot
kania się na moście Szopie- 
nickim sztafety z Górnego 
Śląska z naszą, byli obecni: 
komendant policji wojew. 
kieleckiego Barwicz, komen
dant powiatowy M. Kozielew- 
ski zastępca komend, pow. 
J . Biechoński, kom. policji 
wojew. śląskiego W. Kocur 
w otoczeniu komendantów 
powiatowych oraz przedsta
wiciele miejscowego społe
czeństwa i publiczność.

Wuj zabity przez siostrzeńca
i  powodu odmowy dania mu 4 zł. 20 gr-

Onegdaj późnym wieczo
rem do władz policji śled
czej w Warszawie zgłosił się 
pewien młodzieniec, który, 
zdradzając wielkie zdener
wowanie, oświaoczył, że prag 
nie złożyć oskarżenie prze
ciwko własnej osobie.

„Dokonałem zbrodni" — o- 
świadczył — poczem szcze
gółowo zaczął przytaczać o- 
koliczności dokonanego czy
nu.

Oto niedawno udał się w 
odwiedziny do wuja swego  
64-letniego Tomasza Tajnero- 
wicza, przebywającego w 
charekterze hodowcy koni 
w folwarku Paplin, odległym  
o 7 kim. od Lachowa. Wczo
raj około godz. 12 w poł. 
młodzieniec ów, który, jak 
podał policji liczy lat 19, 
nazywa się Jan Stelmowski, 
zamieszkuje przy ul. Dziel
nej 93 i jest pracownikiem w 
garbarni firmy Szlenker, 
Wydżga i Weier, postanowił 
gościnę u wuja swego przer
wać i powrócić do Warszawy

W drodze do stacji kolejo
wej w Łochowie odprowa
dzony przez wuja Stelmow
ski, zażądał dania mu na b i

let 4-ch złotych 20 gr.
Według słów Stelmowskie- 

go, wuj udzielenia mu tej 
sumy odmówił.

Na tym tle powstało nie
porozumienie a podrażniony 
odmową Stelmowski sięgnął 
do kieszeni po rewolwer 1 
dał z niego kilka strzałów 
do Tajnerowicza.

Rażony kulami Tajnero- 
wicz padł na ziemię i stracił 
przytomność.

Stelmowski chwilę jeszcze  
pozostając na miejscu doko
nanej zbrodni, stwierdził, że 
wuj jego nurzając sie w ka
łuży krwi, nie daje żadnych 
oznak życia.

Przerażony zbiegł z miej
sca przestępstwa i dotarł do 
Warszawy.

Tu dręczony wyrzutami 
sumienia postanowił sam od
dać się w ręce policji.

Oczywiście, że wobec, tego 
aktu samooskarżenia o zbrod 
nię dokonaną z powodu 4ch 
złotych 2o gr. Stelmowskie- 
go aresztowano i zarządzo
no jednocześnie szczegółowe 
w całej tej sensacyjnej spra
w ie śledztwo.

Straszny wypadek.
Od uderzenia w bok utraciła mowę.

W  ub. poniedziałek o godz. 
6-ej r. 16-letnia Honorata 
Stal podczas pompowania 
wody do rezerwoaru na po
dwórzu domu Nr. 33 przy ul. 
Warszawskiej w Częstocho
wie zostsła tak silnie ude
rzona w lewy bok drążkiem 
od koła przy studni, że stra

ciła przytomność i zaniemó
wiła.

Pierwszej pomocy udzielił 
nieszczęśliwej zawezwany 
lekarz kasy chorych, a po 
kilku godzinach poszwanko- 
wana odzyskała mowę, Stan 
jej zdrowia jest nadal ciężki.

Jak niektóre gminy wiejskie walczą
z pijaństwem.

Wskutek nieścisłego prze
strzega11̂  ustawy alkoholo
wej Przez wfadzeadministra- 
cyjno-poRcyjne niektórych 
gmin powiatu będzińskiego, 
jesteśmy świadkami całego 
szeregu napadów i morderstw 
popełnionych w stanie opil
stwa-

NajPorzej sprawa ta przed
stawia się na terenie gminy

KINO

„OAZA”
Sosnowiec.

Od poniedziałku 7-go listopada r. b. i dni następne

N i e d ź w i e d z i e  g o d y
(Bestja ludzka)

wstrząsający dramat w 10 aktach z życia arystokracji rosyjskiej. 
Role główne odtwarzają: KONSTANTY EGGERT, genjalny aktor oraz

WANDA MALINOWSKA.

KINO

„Corso”
Będzin.

Od wtorku 8-go do niedzieli 13 go listopada r. b.

Z N A K  Z O R R Y  -:-
dramat w 9-ciu aktach 

podług powieści Jokinstona M. C. Culleya. W roli głównej twórca
filmu ROBIN HOOD.

który z powodu ciężkiego 
pobicia walczy obecnie ze 
śmiercią w szpitalu będziń
skim.

Ciekawe stanowisko wobec 
ekscesów pijanej łobuzerji 
zajęli ojcowie gminy Łagisza 
z wójtem p. Wyględaczem na 
czele.

Kiedy radny gminy p. Jan 
Nowak zażądał wydania od
powiednich zarządzeń, w ce
lu zlikwidowania potajemnych 
karczem, rada gminna zade
cydowała sprawę tę powie
rzyć osobistej interwencji p. 
Nowaka, a p. wójt zrobił 
przytem uwagę: „Nie będzie 
się już gdzie posilić po przy - 
jeździe do w si.“

Rozwojowi pijaństwa sprzy
ja jeszcze ta okoliczność, że 
na terenie gm. Łagisza brak 
zupełnie domów ludowych, 
czytelni, bibljotek publicz
nych, ponieważ urząd gminy 
największe oszczędności ro
bi na oświacie pozaszkolnej 
i szkolnictwie.

Serafin Garbiński
kierownik szkoły w Sarnowie

Jan Nowak
radny gminy Łagisza

W ładysław Sobański
prezes kasy Stefcsyka

Sarnów, 7. l i .  27.

KRONI KA.
KALENDARZYK.

Dziś: Andrzeja 
Jutro; Marcina 
W schód  słońca 6.46 
Zachód 5.56

Listopad

Czwartek

Łagisza, u której, z powodu 
istnienia kilkudziesięciu po
tajemnych szynków, bandy 
pijanych wyrostków, często 
niepełnoletnich, urządzają na
pady na przechodniów, a na
wet na mieszkania spokojnych 
gospodarzy.

W ostatnich dniach ofiarą 
tych napadów padł Józef Fa- 
ba. gospodarz z Sosnowca,

20.00 Transmisja „hejnału" z wieży 
Morjackiej, komunikaty.

20 30 Transmisja z Warszawy.
22.30 Transmisja muzyki , salomowej 

z restauracji „Pavilion"

P O Z N AjŃ
12.45 Koncert gramofonowy.
1400 Notowania giełdy pieniężnej.
17.00 Lekcja języka angielskiego
17.46 Transmisja z Warszawy.
19.00 Nadprogram.
19.10 Odczyt pt. „Błędy językowe i 

zawiłości stylu pod wpływem języka nie
mieckiego".

19.35 Komunikaty gospodarcze.
19.55 Odczyt pt. , bwięto młodzieży".
20.20 Komunikat meteorologiczny.
20.30 Koncert muzyki rosyjskiej.
22 00 Sygnał czasu Komunikat Z. O. 

K. Z.
22.30 Transmisja muzyki tanecznej 

z winiarni „ Palais Royal".

R A D J O.
Czwartek — 10 listopada. 

W A R S Z A W A .
12.00 Sygnał czasu, komunikat lotai-

czo-m eteoro log iczny , kom unika ty  „P . 
A, T,“, nadprogram.

12.20 Koncert z płyt gramofonowych.
15.00 Komunikaty; meteorologiczny, 

gospodarczy, P. A. T„ oraz nadprogram.
15 20 Przerwa.
16.00 Odczyt pt. „Kwestja austrjacka". 
16.25 Komunikat harcerski'
16 40 Odczyt pt. „Piękno i  Sport", 
17.P5 Komunikaty P. A. T.
17.20 „Wśród książek".
17.45 Audycja literacka
19.00 K om unikat rolniczy.
19 15 Rozmaitości
19 35 Lekcja kursu języka angielskie

go-
20.00 Przerwa.
20,30 Koncert wieczorny.
22.00 Sygnał czasu i komunikaty; lot- 

niczo-meteorologiczny, policyjny, P.A.T.. 
sportowy oraz nadprogram.

K R A K Ó W
12.00 Hejnał.Transmisja sygnału cza

su i kom. lotniczo - meteorologicznego z 
Wars za wy, oraz koncert p łyt gramofo
nowych.

16 40 Pogadanka dla kobiet: „Kilka 
słów o modzie".

17.20 „Skrzynka pocztowa"
17.45 Transmisja z Warszawy
19.00 Transmisja komunikat* rolni

czego z Warszawy
'19 15 Rozmaitości.

19.35 Odczjt pt. ..Instynkt rodzicielski 
u ryb i płazów".

Tanie drożdże!
N iniejszym  p odajem y do ogólnej 

w iadom ości, że  sprzedajem y drożdże  
najlepszej jakości, czyste  gw aranto
w ane, cod zien n ie  św ie ż e

po zł. 2.80 za 1 kg.
Sprzedaż odb yw a s ię  u;

1. Prawera, Będzin, ulica Zawale 2 
0 . Dafnera, Sosnowiec, ul. Dekierta 1, 
th. Dońskiego, Sosnowiec,

ul. Modrzejowska 24.

Repertuar teatru m iejskiego  
w Sosnowcu.

D ziś i jutro — teatr n ieczyn n y .
W  sobotę prem jera pogodnej i 

pełnej beztrosk iego hum oru am ery
kańskiej farsy  „Nasza żonusia" z  p. 
Z deńką T opolską w  roli ty tu łow ej. 
Farsa A very  H op w ood a  c ie szy ła  się  
p ow od zen iem  na w szystk ich  sce 
nach  E u ropy i A m eryki. N ow a w y 
staw a i e fek to w n  kostjum y d op ełn ią  
artystyczn ej ca ło śc i. P oczątek  o  g. 
8,15. C eny z w y k łe  od 70 gr. do 4.20 
zł. A bonam ent w a żn y  p rocen tow y.

„Kłopoty Marysieńki" operetka dla  
dzieci Ireny P n iaw erów n y , m uzyka  
A deli F ischer-M aehalskiej, ukaże się  
poraź p ierw szy  w  sob otę popołud
niu o godz. 5 ej C hóry z ło żo n e  z 
14 osób. T ańce, ew o lu cje . C eny zn i
żone od 50 gr. do 1.70 zł. A bona
m ent w ażn y  b ez procentu. „Kłopoty  
Marysieńki" p ow tórzone będą w  n ie
dzielę rano o godz. 11-ej.

„Pan naczeln ik  — to ja" z dyr. 
Zbuckim  w  roli g łó w n ej ukaże się  
w n ied z ie lę  popołudniu o godz. 4-ej. 
C eny zw y k łe . A b onam ent w ażn y  
procentow y.

Ogólna.
Jakie będziemy mieli 

monety?
Wobec stabilizacji złotego 

aa poziomie: 1 f-ank złoty =  
1,72 złotego dokonane będą 
pewne zmiany w ustroju mo
netarnym Polski. Zmiany te 
zawarte będą w rozporządze
niu Prezydenta Rzplitej, któ
re niebawem będzie ogłoszone

Według dotychczasowego 
prawa z 1 kilograma złota 
900 próby wybijało się (teo
retycznie, bo złotych monet 
dotychczas w obiegu nie ma
my) 3.100 złotych. Obecnie, 
wobec obniżenia ustawowej 
wartości złotego, z 1 kilogra
ma złota 900 ej próby wybi
jać się będzie 5 332 złotych.

Najniższą monetą złotą bę
dzie dukat, mający u nas 
tradycję historyczną, czyli 25 
złotych (dotychczas najniższą 
monetą złotą mogła być 
10 złotówka, ale przy nowej 
wartości złotego byłaby ta 
moneta zbyt mała). Najwyż
sza moneta złota opiewać 
będzie na 100 złotych.

Monety złote, które będą 
także — i tylko one —■ wy
bijane na rachunek osób pry
watnych, będą oczywiście 
miały moc umarzania zobo

wiązań bez ograniczenia su
my, t. j. wierzyciel obowią
zany będzie przyjmować każ
dą choćby największą wpłatę 
w monetach złotych.

Inaczej co do monet srebr
nych, niklowych i bronzo- 
wych.

Monety srebrne będą na
stępujące: 5-złotówki 750-ej 
próby i 2 złotówki 500-ej pró
by. Srebrne jednozłotówki 
nadal wybijane nie będą. Na 
ich miejsce przyjdą jedno 
złotówki niklowe o wadze 7 
g r a m ó w .

Srebrne pięciozłotówki bę 
dą musiały być przyjmowane 
przy jednorazowej wypłacie 
tylko do sumy 500 złotych. 
Srebrne dwuzłotówki i niklo
we jednozłotówki tylko do 
wysokości 100 złotych.

Inne monety niklowe i 
bronzowe (50 gr., 20 gr., 10 
gr., 5 gr., 2 gr., 1 gr.) będą 
wybijane jak dotychczas i 
będą miały moc zwalniania 
od zobowiązań tylko do 10 
złotych

Wysokość obiegu monet 
srebrnych, niklowych i bron- 
zowych ograniczona będzie 
do sumy 320 miljonów zł.

Z Sosnowca.
Zokręgowego zjazdu de
legatów zw. legionistów

Zagłębia Dąbrowskiego.
W  n ied z ie lę , d n ia  6  b. m. 

o d b y ły  się  w  S o sn o w c u  p od  
p rzew o d n ictw em  p. M ichała  
R zad k iew icza  ob rad y  d e le g a 
tó w  na drugi w a ln y  zjazd o-  
kręgow y  zw iązku  leg io n istó w . 
P rzyb yli d e le g a c i z S o sn o w ca , 
D ąb row y, Z a w ierc ia , C z ę sto 
c h o w y  i S trzem ieszy c .

Z e  sp raw ozd an ia  p rezesa  o- 
kręgu dr. M a rczyń sk iego  w y 
n ik a ło , ż e  okrąg za  p ierw szy

W Dąbrowie-Górn. sprzedają
drożdże gwarantowane

codziennie świeże po cenach 
konkurencyjnych

Złotych 2.80 kg.
Moszek Lewit i Syn 

ul. Łukasińskiego 40.
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r o k  d z ia ła ln o śc i  —  w  w a r u n 
k a c h  d o ś ć  u c ią ż l iw y c h — m o ż e  
p o sz c z y c ić  się  w y n ik a m i  p r a 
cy , k tó r e  w s k a z u ją  n a  d a lsz y  
p o m y ś ln y  ro zw ó j .  Z  p r a c  p o 
s z c z e g ó ln y c h  o d d z ia łó w  o k r ę 
gu, n a  p ie rw s z y  p la n  w y s u w a  
się  o d d z i a ł  w D ą b ro w ie .  S p r a 
w o z d a n ie  p rz y ję to  d o  w ia d o 
m o śc i  i u s t ę p u ją c e m u  z a r z ą d o 
wi u d z ie lo n o  a b s o lu to r ju m .  P o  
k ró tk ie j  d y s k u s j i  p o s t a n o w io 
n o  p rz e n ie ś ć  s ie d z ib ę  o k rę g u  
d o  D ą b ro w y ,  b io rą c  p o d  u w a 
gę r o z m ie s z c z e n ie  p o s z c z e g ó l 
n y c h  o d d z ia łó w ,  w c h o d z ą c y c h  
w  s k ła d  o k ręg u .

W  cz a s ie  o m a w ia n ia  p r a c  n a  
r o k  p rz y sz ły ,  p o d k re ś la l i  w s z y 
scy  m ó w c y  k o n ie c z n o ś ć  ś c i 
ś le jsze j  w s p ó łp r a c y  z a r z ą d u  z 
o d d z ia ła m i .

W  w y n ik u  w y b o r ó w  p r e z e 
s e m  o k rę g u  w y b r a n y  z o s ta ł  dr. 
M a rc z y ń sk i ,  d o ty c h c z a s o w y  
p r e z e s  o k rę g u  D o  n o w e g o  z a 
rz ą d u  w c h o d z ą  pp .:  B e rb eck i ,
C h o le w ic k i ,  G ro d z ic k i .  A lm -  
s ta e d t ,  G ó rn ia k ,  dy r .  M azu r ,  
D o b ro w o ls k i ,  K uc ,  S z a ry  i 
M ied z ie jew sk i .

P o d  k o n ie c  o b r a d  z e b ra n i  
p o s ta n o w i l i  w y s ła ć  l is ty  z w y 
ra z a m i  u z n a n ia  d o  m in . M o- 
r a c z e w s k ie g o  i s e n a to r a  Bojki, 
za  ic h  o b y w a te ls k ie  i m ę s k ie  
s ta n o w is k o ,  z a ję te  w  s to s u n k u  
d o  o s o b y  m a r s z a łk a  P i ł s u d 
sk iego  i jeg o  p o c z y n a ń  p a ń 
s tw ow o- tw ó rc z y c h .

D o  m a r s z a łk a  P i ł s u d s k ie g o  
w y s ła n o  d e p e s z ę  h o łd o w n ic z ą .

N a  w n io s e k  o d d z ia łu  s o s n o 
w ie c k ie g o  p o s t a n o w io n o  z a ło 
żyć  p rz y  o k rę g u  k a s ę  z a p o m o 
g o w ą  n a  w y p a d e k  c h o r o b y  lu b  
śm ie rc i  c z ło n k a ,  p r z y c z e m  z r e a 
l iz o w a n ie  te j  u c h w a ły  p o le c o 
no z a rz ą d o w i  o k rę g o w e m u .

(s) K o n w ers ja  pożyczki 
ulenowskSej. W W arszawie 
w centrali tow. Ulen et Com
p a n y  toczą się pertraktacje  
w spraw ie skonw ertow ania  
pożyczki ulenow skiej Po dłuż  
szych debatach tow Ulen zgo
dziło się na  skonw ertow anie  
pożyczki zam iast um ów ionych  
85 na 92 za 100 dolarów. W  
ten sposób- m iasto  Sosno
wiec zyska  z tej konwersji 
około 900 tysięcy złotych.

Z ram ienia  m agistra tu  sos
nowieckiego pertraktacje  pro  
w adził prezydent m iasta Bień.

(s) Nowe ro z lo k o w an ie  
b !u r  m agis tra tu . W  n a jb l iż 
sz y m  cz a s ie  w y d z ia ł  f in a n so w y  
m a g is t r a tu ,  o ra z  k a s a  m ie jsk a  
z o s t a n ą  p r z e n ie s io n e  d o  n o w e 
go  lo k a lu ,  m ie s z c z ą c e g o  się w  
ty m  s a m y m  d o m u  n a  p a r te rz e .  
O b e c n ie  m a g is t r a t  p r z e p r o w a 
d z a  r e m o n t ,  o ra z  k o n ie c z n e  
p rz e ró b k i  n o w e g o  lo k a lu .  N a  
p o m ie s z c z e n ie  w y d z ia łu  f in a n 
so w eg o , o ra z  k a s y  m ie j -k ie j  
w y z n a c z o n o  9 d u ż y c h  u b ik a c y j .

P o m ie s z c z e n ie  k a s y  m ie jsk ie j  
n a  p a r t e r z e  z w y g o d n e m  w e j 
śc ie m  b ę d z ie  d u ż ą  d o g o d n o ś c ią  
d la  s z e r o k ic h  rze sz  i n t e r e s a n 
tów .

D o  lo k a lu  o p r ó ż n io n e g o  p rz e z  
k a s ę  m ie js k ą  z o s ta n ie  p rz e n ie  
s io n y  w y d z ia ł  z d ro w ia .  M a g i
s t r a t  z a m ie rz a  z a a n g a ż o w a ć  n a  
k ie ro w n ik a  w y d z ia łu  z d ro w ia  
e k a r z a  f izyka , k tó r y b y  ca łk o -  

ic ie  p o św ię c i ł  się p r a c y  n a d  
rg a n iz a c ją  i n a le ź y te m  funk-  
jo n o w a n ie m  w y d z ia łu  z d ro w ia

(s) Z p os iedzen ia  zarząd u  
iasta . N a  o s ta tn ie m  posie -  

ze n iu  z a r z ą d u  m ia s ta  p o s ta -  
o w io n o  w y d e le g o w a ć  d o  W a r -  
z a w y  d y r e k to r a  m ie jsk ie g o  u- 
iw e r s y te tu  lu d o w e g o  p  Sie- 
a d z k ie g o  ce le m  z a p o z n a n ia  
ię z p r o w a d z o n ą  n a  tam te j-  
z y m  t e r e n ie  a k c ją  o ś w ia ty  po- 
a sz k o ln e j .
(s) Ustawa e m ery ta ln a  d!a 

racow ników  um ysłow ych, 
o b e c  tego , że  z d n ie m  1-go 

ty c z n ia  w c h o d z i  w  ż y c ie  u s t a 

w a  e m e r y ta ln a  d la  p r a c o w n i 
k ó w  u m y s ło w y c h  o b e jm u ją c a  
u b e z p ie c z e n ia  n a  s ta ro ść ,  n a  
w y p a d e k  n ie z d o ln o ś c i  d o  w y 
k o n y w a n ia  z a w o d u  o ra z  n a  
w y p a d e k  b r a k u  p ra c y ,  d a je  
s ię  z a u w a ż y ć  w ś r ó d  rz e sz  p r a 
c o w n ic z y c h  d a l e k o  id ą c e  z a in 
t e r e s o w a n ie  p o s z c z e g ó ln e m i  
p o s t a n o w ie n ia m i  u c h w a lo n e j  
ju ż  p rz e z  r a d ę  m in is t ró w  u- 
s taw y .

Z a r z ą d  p o ls k ie g o  z w ią z k u  
z a w o d o w e g o  p r a c o w n ik ó w  p rze  
m y s ło w y c h  i h a n d lo w y c h ,  p r a g 
n ą c  z a d o ś ć  u c z y n ić  t e m u  z a in 
te r e s o w a n iu ,  o rg a n iz u je  w  d n iu  
11 b. m. o g o d z in ie  7-ej w ie 
c z o re m  w  lo k a lu  z w iązk u  w  
S o s n o w c u  p rz y  ul. W a r s z a w 
sk ie j  22 s z e r s z ą  k o n fe re n c ję ,  
n a  k tó re j  s e k re ta r z  je n e r a ln y  
z w ią z k u ,  p. W i k t o r  K o śc iń sk i ,  
m a g  p ra w ,  w y g ło s i  s z c z e g ó ło 
w y  o d c z y t  o p rz y s z łe m  u b e z 
p ie c z e n iu .

W s t ę p  w o ln y  d la  c z ło n k ó w , 
j a k  ró w n ie ż  i d la  n ie z o rg a n i-  
z o w a n y c h  p r a c o w n ik ó w .

W s z y s c y  p r a c o w n ic y  u m y 
słow i, k tó rz y  in te r e s u ją  się  p o 
w y ż s z ą  s p r a w ą  p ro s z e n i  są  o 
ja k n a j l ic z n ie j s z e  p rz y b y c ie .

(s) C hór M. U. L. Z d n ie m  
9  l i s to p a d a  b .  r. t. j. o d  ś ro d y ,  
o g o d z  7 w iecz .  w  b u d y n k u  
s z k o ły  im. Ks. P r a u s a  p rz y  ul. 
N o w o k o ś c ie ln e j  ro z p o c z ę ły  się 
p o d  k ie r u n k ie m  p ro f  C z u b a te 
go le k c je  c h ó ru  m ie jsk ie g o  u 
n iw e r s y te tu  l u d o w e g o  w S o s 
n o w c u .

Z a r ó w n o  d o ty c h c z a s  z a p i 
san i ,  j a k  i w s z y s c y  z a in t e r e s o 
w a n i  p o w in n i  s ię  z g ła sz a ć  
p u n k tu a ln ie .

N a s t ę p n e  le k c je  o d b y w a ć  się 
b ę d ą  s ta le  w  ś ro d y  i s o b o ty  o 
g odz . 7 d o  8.30 w iecz .

(s) Samochód d l a  m a g i 
stratu. M a g is t r a t  z d e c y d o w a ł  
o s ta te c z n ie  z a k u p ić  s a m o c h ó d  
m a rk i  ,,D o d g e * .  C e n a  s a m o 
c h o d u  w y n o s ić  b ę d z ie  1780 
d o la ró w .

(s) G ł u p i e  f i g l e .  O n e g d a j  
o g o d z in ie  8 r a n o  n a  p r z e w o d 
niki o w y s o k ie m  n a p ię c iu  n a  
p o la c h  o b o k  D ę b o w e j - G ó r y  
n ie w y k ry c i  s p ra w c y  za rzuc il i  
d r u t  ż e la z n y ,  co  w y w o ła ło  
k r ó tk ie  sp ięc ie  i sp a le n ie  się 
w y łą c z n ik ó w .  S t r a ty  w y n o s z ą  
o k o ło  600 zł. S p r a w c ó w  głu  
p ic h  f ig lów  p o s z u k u je  po lic ja .

(s)  K radzież  g ę s i .  J a d w i
d z e  J u rc z y k o w e j  ( P o d ja z d o w a  
6) s k ra d z io n o  4 gęsi, w a r to śc i  
60 z ło ty c h .

Z Będzina.
(b) P ow ia tow y  k o m ite t  

r a tu n k o w y  d la  p o w o d z ian
w Maiopclsce prosi o zwrot 
wszystkich list ofiar, które 
ten komitet rozesłał.

Jednocześnie komitet pro
si wszystkie osoby, instytu
cje, urzędy, zakłady, organi
zacje i t. p. na terenie po 
wiaiu będzińskiego, które 
zbierały pieniądze na ten 
sam cel nie z inicjatywy 
powiatowego komitetu i prze
kazały zebrane pieniądze nie 
za pośrednictwem tegoż, aby 
zechciały zakomunikować bę 
dzińskiemu powiatowemu ko 
mitetowi ratunkowemu dla 
ofiar powodzi w Małopolsce, 
jaką sumę, kiedy i dokąd 
przekazały.

Powiatowemu komitetowi 
chodzi o zebranie wiadomo
ści, jaką ogólną sumę pie
niędzy przesłało społeczeń
stwo tut. powiatu na pomoc 
ofiarom powodzi.

(b) P o s ied zen ie  ra d y  miej 
sk lej miasta Będzina odbę
dzie się w dniu 10 b. m. to 
jest w czwartek, o godz. 20 
według następującego po 
rządku obrad: 1) przyjęcie 
protokułu z poprzedniego po
siedzenia; 2) 3 cie czytanie 
projektu statutu m iejsko go 
zakładu elektrycznego; 3) za

ciągnięcie długoterminowej 
pożyczki w sumie zł. 500 000 
(B cie czytanie); 4) Zmiana 
art. II litery „b“ punktu 5 
reguł, rady m.; 5) Sprawa 
zaopatrzenia biednych w ziem 
niaki; 6) Sprawozdanie za
rządu miasta z kolonij letnich.

(b) U roczystości w 9 tą 
roczn icę odzyskania n iepo
dległości. Wczoraj w s taro
stwie odbyła się konferencja 
w sprawie obchodu 9 ej rocz
nicy odzyskania niepodległo
ści Polski. Ustalono następu
jący  program obchodu: godz. 
9 i pół rano w kośoiele pa- 
rafjalnym w Będzinie uroczy
ste nabożeństwo, defilada 
wojska oddziałów przysposo
bienia wojskowego, oddział 
zw. strzeleckiego, w szko
łach okolicznościowe poga
danki.

Ponadto wydana będzie o- 
dezwa do ludności. Związek 
kelejarzy urządzi akademję, 
a T.U.R. — odczyt.

(b) Szczęśliw i w mieszczę
śctu. Policja 3 go koimsarja- 
tu wykryła u znanych prze
mytników Aby i Luzera 
Szczęśliwych, zam. ul Okrzei 
Nr. 14, większą ilość towa
rów przemyconych z zagra 
nicy. Towar skonfiskowano.

Z Dąbrowy.
(d) P rezy d en t Wł S e róka  

— ustępu je . Prezydent m. Dą 
browy inż. Wł. Seroka, prze
słał pismo do rady miejskiej, 
w którem komunikuje, że wsku
tek złego stanu zdrowia zmu
szony jest zgłosić dymisję.

(d) Ze stow, w łaścicieli 
n ie ruchom ości. Na ostatniem 
posiedzenm zarządu stow, wła
ścicieli nieruchomości omawia
no szereg spraw podatkowych, 
zastanawiano s !e nad sprawą 
zasilania miasta w światło i 
wodę oraz mandat prezesa po
wierzono p. Al Kasprzykowi.

Pełniący obowiązki prezesa 
p. Kicki został wicenrezesem.

(d) Pożar. Onegda? z przy
czyn dołąd nieustalonych spło
nęła kuźnia kolejowa, znaidu- 
jąca się w pobliżu dworca ko
lejowego.

(d) Ulotki an typaństw ow e.
Przy piecach na stalowni w hu
cie Bankowej nieznanv sprawca 
rozrzucił około 100 szt. ulotek 
K. P. P. zatytułowanych „Do 
roboiników, chłopów i żoł
nierzy".

Z Zawiercia.
(z) W biegu sztafetowym ,

który odbył się w dniu 9-go 
r. b. przez teren powiatu za 
wierckiegc bra*o udział 24 
funkcjonariuszy.

fz) W ybory w M yszkowie. 
Dnia 27 listopada r. b. odbędą 
się w Myszkowie wybory wój
ta i radnych.

(z) Jeszcze  o zegar na 
stacji. Bardzo to jest przykra 
sprawa z tym zegarem w Za
wierciu na stacji. Już tyle razy 
pisano i zwracano uwagę, aby 
nareszcie był zegar na stacji

«

Zawiercie, chociaż na peronie, 
jednak nie odnosi to skutku. 
Jest to niedołęstwo aibo też 
lekceważenie publiczności

Może dyrekcja kolejowa 
zwróci uwagę na naszą notatkę 
i nareszcie ujrzymy zegar na 
stacji.

(z) W ażn a  sp raw a . Jak już 
pisaliśmy magistrat robi porzą 
dek w mieście. Obecnie ogło
szono, aby domy były otynko
wane, bramy pomalowane, ko
rytarze czysto utrzymywane itp.

Możeby też wydał magistrat 
jakie rozporządzenie co do tych ^ 
stawów przy ul. Kościuszki, z 
których wydziela się zaduch.

(z) Oświetlenie m iasta . W
krótkim czasie będziemy mieli 
już oświetlone miasto przez 
elektrownię małobądzką. Ro
boty posuwają się naprzód. 
Obecnie kładą przy ul 3 go 
Maja pod chodnikiem kabel, 
tak, że może nareszcie będzie 
widno na ulicach.
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GŁÓWNA WYGRANA

650.000
Co drugi los wygrywa!

Cena całego losu Zł. 40, połówki Zł. 20, ćwiartki Zł. 10.
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H&terpły m p i t a  damskie 
Materiały m palta męskie 

Materiały na garnitury męskie 
Pokrycia na futra
w wielkim wyborze poleca

MAGAZYN BŁAWATNY

W A C Ł A W  t i l E S Z A L S K I
Sosnowiec, Hale Rozwoju.

Udzielamy kredytu.
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MAGAZYN BŁAWATNY

L U D W I K  F I M K E L S T E I N
Sosnowiec, Modrzejewska 17, tel. 2-73

poleca duży wybór nowości oraz dywany, firanki, 
chodniki, kołdry i płótna.

Specjalny dział towarów męskich.
Ceny b. przystępne. Warunki dogodne.
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Rozpoczyna się kurs

pisania na maszynach
na najpoważniejszych syste

mach metodą nowoczesną.
N a u k a  będzie prowadzona 
pod osobistem kierownictwem
W. P. German-Szumacherowej

Kier. Kurs. Handlowych. 

Sosnowiec, ui. Piłsudskiego 42, 
m. 8 front II piętro,

Drobne og łoszen ia .
Kupno i sprzedaż.

Bardzo tanio sprzedam  m aszynę 
bębenkow ą k ry tą  z cz te rem a szu

fladami i czu łenkow e S ingera  za 
150 z ł , Sosnowiec, Kielecka 27-5.

6rzy b y  naj lepsze  praw e, powidła 
śliwkowe, soki: wiśniowy, mali

nowy, porzeczkowy i leśna perła , 
masło, se ry  krajow e i zagraniczne 
najlepiej i najtaniej w  sklepie Ko
ziołkowa i Jędryczka.

Posady i prace.
Gospodyn i-kucharka  poszukuje za 

jęcia w większym domu. W iado
mość w  „Expresie Zagłębia,

■JO-to letni p rak tykant ślusarski po- 
■ 0  t rzebny  do fabryki, G oldberg  i 
Kucyński, Sosnowiec, P rzejazd  3,

Różne.
P ie tras S tanis ław  zagubił książecz

k ę  w ojskow ą w ydaną  przez P. 
K. U. Sosnowiec.
•Saginął dowód osobisty ko le jow y 
«- d. 17-IX w ydany  w  W arszaw ie  
n a  imię Małgorzaty Szostek, żony 
konduktora  I klasy st Sosnowiec. 
Numer dowodu nie byt zanotowany 
i nie w iadom y jak  rów nież  n iew ia
domo i data w ydan ia

2 ch łopców uprowadziło  białą kozę 
bez rogów z ul Piłsudskiego Nr. %. 

W  razie nie odprowadzenia w ciągu 
jednego dnia zostaną ścigani poli
cyjnie

Zakł. Druk. M. Koziński i B. Ojdaaowski, sp. z ogr. odp. Sosnowiec, Sienkiewicza 5. — Te*- 1-85.


